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S O M M A I R E .

M odulation à bande unique avec ou sans suppresion de l'onde porteuse par J ó ze f P lebański ing. e lec tr. L 'auteur passe 
en revue les systèm es de m odulation de Carson et de Huth et donne la critique' desdits systèmes.

Bulletins.

JEDNOWSTĘGOWA MODULACJA Z FALĄ NOŚNĄ 
LUB WYELIMINOWANIEM FALI NOŚNEJ

Inż. Józef Plebański.

Jak wiadomo w  telefonji i telegrafji drutowej 
i bezdrutowej z użyciem  prądów szybkozmiennych, 
modulacja polega na zmianie amplitudy fali noś
nej, co jest równoznacznem  z powstaniem  trzech  
fal według wzoru (przy modulacji jednym tonem  
akustycznym)
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Ponieważ m owa lub inne dźw ięki składają się 

z całego szeregu częstotliw ości akustycznych, prze
to w  rezultacie powstaje prawa w stęga modulacyj- 
na o częstotliw ościach / - J- 30 do /-+ - 10000 okre
sów  na sek, i lewa wstęga o często tliw ośc iach /— 
— 30 do / — 10000 okresów na sek.

Jak wiadomo dla odbioru, potrzebną jest ty l
ko jedna w stęga np. lew a i fala nośna. Przy takim  
system ie całe widmo w ysyłanych fal w ynosi nie 
20000 okr. a połow ę tego, to znaczy 10000. U ży
wając jednowstęgową modulację z falą nośną, m oż
na np. w  danym zakresie fal np. od 200 do 2000 
mtr. zm ieścić daleko w ięcej stacyj radjofonicznych 
niż np. obecnie przy użyciu dwuwstęgow ej modu
lacji.

System y jednowstęgowej modulacji z wyelim i- 
. nowaniem fali nośnej są znane i używ ane w  prak
tyce, jednakowoż mają różne niedogodności. A u
torem jednowstęgowej modulacji bez fali nośnej 
jest inżynier am erykańskiego T ow arzystw a „Am e
rican T elephone and Telegraph Co.“ inż. John R. 
Carson (p, patenty U. S. A. 1,343,306 (1920); 
1,343,307 (1920); 1,449,382 (1923). W  swoim czasie 
zreferowałem  artykuł H eising‘a (Proceedings of 
the Institute of Radio Engineers, Tom 13, Nr. 3 —  
1925 czerw iec) w  Przeglądzie Radiotechnicznym  
Nr. 23— 24 z dn. 15 grudnia 1925 r.

System  I. R. Carson‘a zyskał sobie sław ę  
w szechśw iatow ą, dzięki użyciu tego system u dla 
telefonji transatlantyckiej, która dała możność 
przez zw ykłe aparaty telefoniczne —  linje m iędzy
m iastowe i odpow iednie stacje w  Anglji (Rugby) 
i w  A m eryce (New York i Maine) rozmawiania

z dowolnym w iększym  m iastem Stanów  Zjedno
czonych.

System  Carson‘a ma tą dogodność, że moc 
użytecznych części widma (może być znacznie 
podniesioną (ok. 6 razy), gdyż nie potrzebujemy  
zużyw ać bezużytecznych m ocy na falę nośną i na 
drugą w stęgę widma. Oprócz tego em itowane 
widmo, jest znacznie w ęższem  niż przy użyciu m o
dulacji dwuwstęgow ej (dla telefonji transatlantyc
kiej używa się tylko widmo 400— 2600 okresów  
t j. 2200 okresów, gdyż jak się okazało, tylko te  
częstotliw ości są najważniejsze dla zrozumiałości 
mowy). Nakoniec jednowstęgową modulacja Car- 
son‘a daje zmniejszenie o 3,01 T. U. (Decibelów) 
natężenia trzasków  (t. j. około 1,5 razy w  woltach). 
Nie można rów nież pominąć milczeniem, że dwu- 
w stęgow a modulacja przy częstotliw ości używ a
nej w  telefonji transatlantyckiej (60 k.c.) z rozmai
tych w zględów  (mały opór anteny i t. d.), nie by
łaby możliwą.

System  jednowstęgowej modulacji Carson'a 
z w yelim inowaniem  fali nośnej, polega na nastę
pującemu urządzeniu:

G enerator drgań i modulatory pracują mocą 
paru w oltów , przyczem  dla stabilizacji fali uży
wa się kamertony, pobudzane elektrycznie.

P ierw szy generator daje częstotliw ość np. 
33,7 kc. M odulator jest tak urządzonym, że  wy i- 
liminowuje falę nośną; uskutecznia się to w  ten 
sposób, że generator drgań działa na siatki dwuch 
lamp w  układzie push-pull i jest załączonym  tak, 
że w  obwodzie różnicowym  dwuch anod tych  
lamp, działanie generatora jest zrównoważone. 
M odulator zatem  nie przepuszcza fali nośnej, prze
puszczając jedynie modulowane w stęgi, które prze
chodzą następnie przez filtr (30,5 kc— 33,2 kc.), 
przepuszczający jedynie niższe częstotliw ości (a za
tem jedną w stęgę). N astępnie mamy drugi modu
lator zrównoważony z drugim generatorem np. 61,5 
k c ., oraz filtr 58 kc do 61,1 kc., poczem  stosuje się 
wzm acniacz o m ocy 500 W att i nakoniec w zm ac
niacz dużej m ocy z lampami chłodzonym i wodą.

Czytelnicy interesujący się tą sprawą, mogą
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znaleźć ciekaw e i wyczerpujące dane w  artykule 
Austin Bailey, S. W . Dean and W. T. Wintring- 
ham (Proceedings of the Institute of Radioengineers 
Decem ber 1928, Volume 16, Nr. 12, strona 1645).

Jak widzimy, system  ten jest bardzo skom 
plikowanym i chociaż opłaca się dla telefonji 
transatlantyckiej —  przypuszczam jednak, że nie 
nadawałby się dla radjofonji.

Rzecz jasna, w  radjofonji możnaby zastosow ać  
jednowstęgową modulację, ale nieodzownym  w a
runkiem byłoby em itowanie widma ok. 10 000 okr. 
wraz z falą nośną. W  system ie Carson‘a falę noś
ną zastępuje w  odbiorniku heterodyna, jednako
woż w  radjofonji system  taki oczyw iście nie nada
w ałby się z powodu wzajemnego przeszkadzania  
sobie sąsiednich odbiorników. Z tego powodu dla 
radjofonji nadawałby się jedynie system  jedno
w stęgow ej modulacji wraz z falą nośną, o ile oczy
w iście byłby mniej skomplikowany.

Z tego względu ciekawym  jest pom ysł Dr. E. 
F. Huth‘a w  Berlinie (Patent niem iecki Nr. 422 870 
—  1925 r.). Polega on na następującej zasadzie. 
Przypuśćmy, że mamy dwa system y, zasilane tą 
samą falą nośną i modulowane tą samą częstotli
w ością z tą różnicą jedynie, że i fala nośna i czę
stotliw ości modulujące w  obydwuch system ach są 
przesunięte o 90°. Możemy zatem  napisać wyrazy 
sił elektromotorycznych, lub prądów w obydwuch 
systemach I i II w sposób następujący:
I  J x =  A  sin w  t -j- B  sin p  t sin w .f  =  A  sin <a t - } -
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Jeżeli teraz w  jakikolwiek sposób zużytkuje

my sumę Ix -f- / 2 to otrzymamy 
7X - J -  J2 =  A  (sin o j t - { -  cos o> i )  - j -  B cos (o j  —  p) t =

=  A  y  2 sin

1̂ 2 sin | oj i — B  cos (o j - ¡ - p )  t

rzystnem) i oprócz tego zostanie wyelim inowaną  
jedna w stęga modulowana: w  pierwszym  przypad
ku pozostanie lew a wstęga, w  drugim przypadku 
prawa. Tego rodzaju układ kom pensacyjny może 
być bardzo prostym, jak to widać np. z rysunku  
1. Na rysunku tym liczba 1 oznacza dowolny ge
nerator drgań wielkiej częstotliw ości, który przez 
odpowiedni transformator wielkiej częstotliw ości 
działa na siatki lamp 2 i 3. Am plitudy napięć w ie l
kiej częstotliw ości na siatkach tych lamp będą  
jednakowe, natomiast fazy m ożem y przesunąć 
o 90°, używając np. w  jednej gałęzi kondensator 
4. który możemy odpowiednio ustawić. Napięcia  
modulujące dostarczam y z linji 5 przez transfor
matory 6 i 7, dobierając w szystkie dane w  ten spo
sób, żeby napięcia modulujące na siatkach lamp 
2 i 3 były jednakowe, jednak przesunięte w fazie
0 90“. Przesunięcie faz modulujących o 90“ można 
uskutecznić, stosując jako 6 transformator napię
ciowy, jako 7 transformator prądowy. W  obw o
dzie anod lamp 2 i 3 użytkujemy prąd różnicow y
1 w  rezultacie w  antenie otrzymujemy jednow stę
gową modulację z falą nośną. Na rys. 2 widzimy  
dalszą ew olucję zasady, uwidocznionej na rys. 1, 
z tą różnicą jednak, że dzięki zastosow aniu 4 lamp 
wzmacniających (po 2 w  układzie push-pull) w y e
liminowujemy rów nież falę nośną.

System  powyższy, chociaż teoretycznie bar
dzo zachęcający, nie jest jednak doskonały gdyż 
jak z powyższych schematów widać, ani fale nośne 
nie będą m ogły być dokładnie przesunięte o 90°, 
ani również częstotliwości modulujące. Oprócz te
go wątpliwem jest, żeby przy takim system ie, cha
rakterystyka modulacji była dostatecznie prosto
linijną; należy raczej przypuścić, że modulacja bę
dzie wybitnie rezonansową na pewne częstotli
wości akustyczne.

w t -j—  {-JB cos (w — p )  i 
4 '

Jeżeli weźm iem y różnicę, to otrzymamy 
Jx — 7S =  A  (sin w t —  cos uj i) — B  cos ( uj - f -  p)t  =

a zatem w  obydwuch przypadkach amplituda fali 
nośnej cokolw iek wzrośnie (co jednak nie jest ko-

Rys. 2.

W każdym razie, idea jest ładna —  wymaga 
jedynie dalszego rozwinięcia. M odulacja jedno- 
wstęgowa z falą nośną, o ile naturalnie stałaby na 
wysokości zadania pod względem  jakości nadawa
nia —  bezwzględnie stanowiłaby duży postęp  
w technice stacyj radj ofonicznych i częściowo usu
nęłaby ten niesłychany chaos, który obecnie mamy 
w eterze.
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K O M U N I K A T  S. R. P.
P R O T O K U Ł

Likwidacyjnego Zebrania Stowarzyszenia Radjotechników  
Polskich,

D nia 22 m aja 1929 r. o godz. 20-ej w lokalu P aństw o
w ych K ursów  R adiotechnicznych ul. M okotow ska 6 odbyło 
się L ikw idacyjne Z ebranie S tow arzyszenia R adjotechników  
Polskich, z następującym  porządkiem  dziennym :

1. P rzyjęcie p ro toku łu  z ostatn iego W alnego Z eb ra
nia z dnia 28.IV 28 r.

2. Spraw ozdanie Zarządu i delegatów  Kół Prow incjo
nalnych.

3. Spraw ozdanie Komisji Rewizyjnej i udzielenie abso- 
lutorjum .

4. L ikw idacja S tow arzyszenia R adjotechników  P o l
skich.

5. W olne wnioski.
O becnych było 20 członków .
Po obraniu  przew odniczącego, k tórym  zosta ł mjr. inż. 

liiu lisz  p rzystąpiono do w yczerpania porządku  dziennego 
zebrania.

P ro loku ł z ostatniego W alnego Zebrania p rzy jęto  na 
w niosek inż. dr. M oroóskiego bez czytania poniew aż był 
drukow any w  Przeglądzie R adiotechnicznym  i znany w szyst
kim członkom .

N astępnie  skarbn ik  S. R. P. Scazighino złożył sp ra 
w ozdanie (zał. Nr. 1) z bilansu za rok. 1928/29, profesor So- 
kolcow  ref. odczytow y p rzedstaw ił zebranym  ca łoksz ta łt 
działalności odczytow ej w S. R. P. (zał. N r. 2), red . P rze
glądu R adjotechnicznego por. Jas iń sk i p rzedstaw ił spraw y

BILANS ZA

PRZYCHÓD. Zł. gr.

Saldo z dn. 20.IV.28 1 120,50
Składki członków : got. 577,— P.K.O. 801,—  1 378,00
Składki K ół P. K. O. 185,00
Za sp rzedane pap ie ry  w artościow e 125,58
Dary: Polskie R adjo got. 400,—  P.K.O. 200,— 600,00
O dsetki z P. K. O. za 1928 rok 119,91

3 528,99

Załącznik Nr, 2.

SPRAWOZDANIE  

Referenta odczytowego S.P.R. za rok 1928/29,

W  ubiegłym  roku spraw ozdaw czym  odbyło się 12 p o 
siedzeń odczytow ych, na  k tó rych  przez  8 prelegentów , 
członków S.R.P., by ły  w ygłoszone odczyty n a  różne a k 
tualne tem aty  z dziedziny tak  teorji, jak rów nież p rak tyk i 
radiotechnicznej. Jednem  z najaktualniejszych zagadnień, 
stojących w chw ili obecnej na  po rządku  dziennym  tak  u 
°as jak i zagranicą, jes t naukow a organizacja przem ysłu 
radjotechnicznego i ściśle zw iązana z tern w spó łp raca  in
stytucji naukow ych z przem ysłem . Tem u zagadnieniu b y 

organu S, R. P. (zał. Nr, 3), inż. dr. M oroński delegat do 
P. K. E. zdał spraw ę z działalności w  P. K. E. zaś mjr. inż. 
Jackow sk i p rzedstaw ił zebranym  spraw ę udziału finanso- 
wego S. R. P. w  Spółce P rzegląd  E lek tro techniczny ,

Z delegatów  Kół Prow incjonalnych był obecny tylko 
delegat K oła T oruńskiego prof. Zagórski, k tó ry  złożył k ró t
kie sp raw ozdanie (zał. Nr. 4) z działalności Koła. B yła ona 
bardzo w ydatna  gdyż Koło liczące m ało członków  p o tra fi
ło zorganizow ać 2 kursy budow y radioodbiorników  d la  60 
słuchaczy W yższych K ursów  N auczycielskich. Inne K oła 
prow incjonalne nadeślą  sp raw ozdania  w  term inie później
szym.

W  końcu odczytano spraw ozdanie Komisji Rewizyjnej 
i udzielono absolutorjum  Zarządow i jako też  w yrażono uz
nanie T oruńskiem u K ołu S. R. P, za ow ocną p racę  i p o 
dziękow ano skarbnikow i inż. Scazighino za bezin teresow ne 
w zorow e pełn ien ie  obow iązków ,

W  końcu mjr. inż. Jackow sk i p rzedstaw ił zebranym  
racje  przem aw iające za połączeniem  się ze S tow arzysze
niem E lek tryków  Polskich, om ów ił i w yjaśnił s ta tu t S tow a
rzyszenia E lek tryków , rolę p raw a i obow iązki m ającej pow 
stać  Sekcji rad iotechnicznej w  St. E lek tryków  Polskich. 
W niosek ten  uchw alono jednogłośnie, zaś w niosek o p rze
kazaniu m ajątku  S. R, P, Sekcji R adiotechnicznej St. E lek 
tryków  w szystkim i głosam i z w yjątk iem  jednego pow strzy
mującego się od głosow ania.

Na tem  obrady  L ikw idacyjnego Z ebran ia  S tow arzysze
nia R adjotechników  Polskich zakończono.

Przew odniczący (—) mjr.inż. Krulisz.

S ek re ta rz  (—) kpt. Noworolski.

Załącznik Nr. 1,

ROK 1928/1929

ROZCHÓD. Zł. gr.

S ek re ta rja t 126,08
R oboty kancelary jne 106,00
P. K. E. II 1928 i I 1929 300 00
R edak to r got. 1 100 P.K.O. 200 i 300,00
B ibljo teka 112,20
Lokal: św iatło , woźny 25,50
M anipulacyjne P.K.O. 3,35
R achunki: O praw a roczników  70,— D rukarn ia

Polska P.K.O. 2 5 ,-  95,00
Saldo na  dz. 9.V.29 got. 15.45, P.K.O. 1 445,41 1 460,86

3 528,99

ły pośw ięcone trzy odczyty —- prof, inż. D. Sokolcow a,
K ierow nika B udowy Insty tu tu  R adjotechnicznego, Inż. A. 
K rzyczkow skiego, D yrek to ra  Państw ow ej W ytw órni Łącz
ności i Inż. J . G lassa.

N ieste ty  w  posiedzeniach odczytow ych b ra ła  udział 
stosunkow o n iew ielka ilość kolegów , średnio około 10 osób. 
T rzeba  jednak  zaznaczyć, że obecni n a  posiedzeniach człon
kow ie b ra li zaw sze bardzo  czynny udział w  dyskusjach, k tó 
re  w yw iązały  się po każdym  odczycie, w ykazując w  ten 
sposób żyw e zain teresow anie spraw am i radjotechnicznem i 
w ich naukow ej in te rp re tac ji .

W ykaz tych  odczytów  jest podany  w załączniku 2A.
O prócz odczytów  pow yższych, S.R.P., na  zaprosze

nie „Polskiego R adja" prolongow ało w dalszym  ciągu swój
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cykl odczytów  o ch arak te rze  naukow o-popularnym  przed 
m ikrofonem  „Polskiego R adja" dla szerokich  w arstw  ra - 
djosłuchaczy polskich.

W szystkich tak ich  odczytów  w ygłoszonych w roku 
spraw ozdaw czym  było  22 1).

W ykaz tych odczytów  jest podany w  załączniku 2B.
O statn i tego rodzaju odczyt będzie w ygłoszony w dniu 

7-go czerw ca b, r, a  zatem  spraw a dalszego p rzeprow adza
nia tej akcji odczytow ej zostaje p rzekazana Sekcji R adio
technicznej S tow arzyszenia E lek tryków  Polskich.

R eferen t odczytow y S.R.P, 
Inż. D, Sokolcow .

Załącznik Nr, 2A,
WYKAZ

Posiedzeń odczytowych Stowarzyszenia Radjotechników  
Polskich w roku 1928/29.

ROK 1928.

1) Dnia 30.V. 28 r. —  Prof. J . T ykocińsk i-T ykociner — 
W ytw arzanie i nastra jan ie  fal k ró tk ich , rzędu 2—6 mtr.
2) D nia 13.VI. 28 r. —  In. J . P lebański — W ynalazk i i p a 
ten ty  radjow e i ich znaczenie w rozw oju radio technik i,
3) D nia 3.X. 28 r, — Inż. S. M anczarski — T eo rja  i pom iary 
maszyn w ysokiej częstotliw ości. 4) Dnia 31.X. 28 r. —  Prof. 
Inż. D. Sokolcow  —  W spó łp raca  rad jo insty tucji naukow ych 
z radjoprzem ysłem . 5) D nia 14.XI 28 r. — Inż. K rzyczkow - 
ski — Szkic organizacyjny przem ysłu radiotechnicznego we 
Francji. 6) D nia 28.XI. 28 r. —  D yr, inż. W. H eller —  Zasięg 
i organizacja stacji radjofonicznych.

ROK 1929.
7) D nia 9.1. 29 r. — Prof. Inż. D. Sokolcow  — W raże

nia ze zw iedzenia laborato rjów  w B erlinie. 8) D nia 6.II, 29 r. 
— Inż, J . P lebański —  Nowe tendencje  w budow ie odbior
ników  i stac ji nadaw czych, 9) D nia 6.III. 29 r. — Inż, J . P le 
bański — N owe tendencje  w  budow ie stac ji nadaw czych 
10) D nia 20.111. 29 r. —  Inż. J . G lassa —  M etody obróbki 
m echanicznej na w arsz ta tach  radiotechnicznych. 11) Dnia 
17.W. 29 r. — Inż. K. K rulisz —  Spraw ność w obw odach 
sprzężonych rezonansow ych. 12) D nia 8.V. 29 r. — Inż. W  
H eller —  Spraw ozdanie z m iędzynarodow ej konferencji r a 
diotechnicznej w  Pradze.

Załącznik 2 B.
W Y K A Z  

ODCZYTÓW NAUKOW O - TECHNICZNYCH, ORAZ 
POPULARNYCH

w ygłoszonych z ram ienia S tow arzyszenia R adjotechników  
Polskich p rzed  m ikrofonem  „Polskiego Radjo".

1. M echanizm  radiokom unikacji. Prof. J . G roszkow - 
ski, 17.V 28 r. 2. R adjofonja dziś — jutro. K pt. Dr. Politow - 
ski, 31.V 28 r, 3. Typy R adjostacji nadaw czych (Iskrowe, 
Łukowe, M aszynowe. Inż. J . K adecz, 14.VI 28 r. 4. Typy 
R adjostacji nadaw czych (Iskrowe, Łukowe, M aszynowe). 
Inż. J . K adecz, 28.VI.28 r. 5. L am pa ka todow a — jako przy
rząd  techniczny. Prof. J . G roszkow ski, 12.VII 28 r. 6. T ypy 
rad jostac ji odbiorczych telegraficzn. K pt. Noworolski, 25.VIII 
28 r. 7. M ikrofon w  radjofonji. Inż. R abęcki, 15.IX 28 r. 
8. (C. d.) T ypy radjost. odbiorczych telefoniczn. Kpt. N ow o
rolski, 22.IX 28 r. 9. S tacje  odbiorcze lam pow e (2 odczyty). 
Kpt. Schöen, 12.X 28 r. 10. Lam py ekranow ane. Inż. J . P le
bański, 26.X.28 r. 11. W spó łp raca  Insty tucji naukow ych 
z przem ysłem . Prof. D. Sokolcow , 9.XI 28 r. 12. Budowa 
an ten  — w skazów ki p rak tyczne dla radjoam atorów . K pt.

‘) L icząc w tej liczbie dw a o sta tn ie  — 24.V. i 7.VI.29 r.

Kokin, 23.XI. 13. W rażenie z ostatn ich  w ystaw  radjow ych
w Paryżu, Londynie, Nowym Jorku~ i B erlinie. Inż. J . P le
bański, 7.XII 28 r. 14. B łędy w odbiornikach i ich usuw a
nie. L. G adkow ski, 21.XII 28 r. 15. B łędy w odbiornikach 
i ich usuw anie (c. d.). L. G adkow ski, 4.1 29 r. 16. Radjo 
a  popularyzacja  w iedzy. Prof. M ościcki, 15.11 29 r. 17, R a- 
djo technika krótkofalow a. Inż. K. Krulisz, l.III 29 r. 18. D e
te k to r  i jego zastosow anie w radjotechnice. Por. St. Jasińsk i, 
12.IV 29 r. 19. Rozwój przem ysłu radio technicznego a r a 
djofonja. D yr. R. Rudniew ski, 26.IV 29 r. 20. O becny stan  
technik i p rzesy łan ia  obrazów  na odległość. Inż, J , P lebań 
ski, 10.V 29 r. 21, K om órki fo toelek tryczne i ich zastosow a
nie w  telew izji i w  przenoszeniu  obrazów  na odległość. 
P. W. Rogólski, 24.V  29 r. 22. A kum ulator i jego zasto so 
w anie w radjotechnice. P. Sadzyński, 7.VI 29 r.

Załącznik Nr. 3.
SPRAWOZDANIE  

Redaktora Przeglądu Radiotechnicznego na W alne Zebranie 
Stow. Radjot. Polskich w dniu 22 maja 1929 r.

W  roku spraw ozdaw czym  Przegl. R adjotechniczny 
ukazał się w II zeszytach  podw ójnych i dw óch pojedyń- 
czych.

W  bieżącym  roku liczba stałych  w spółpracow ników , 
k tó rych  a rty k u ły  zostały  ogłoszone w bieżącym  roku  w yno
siła 12. Pozatem  ogłoszone zostały  a rty k u ły  szeregu n o 
w ych w spółpracow ników , a m ianowicie pp. inż. R ajsk ie
go, R otkiew icza i Szapiry oraz przez now opow stały  In sty 
tu t R adjotechniczny. O becnie redakcja  posiada m aterja ł 
zapasow y do kilku  zeszytów .

Ze w zględów  propagandow ych i dla inform acji czy te l
ników zagranicznych, zgodnie z resz tą  z poleceniem  M ię
dzynarodow ego K ongresu P rasy  Technicznej, k tó ry  się od
był w lipcu zeszłego roku  w G enew ie, poczynając od no
wego roku, każdy zeszyt Przeglądu zaopatrzony  jest w spis 
rzeczy i zw ięzłe streszczenie  każdego a rty k u łu  w języku 
francuskim . N ieste ty  b rak  miejsca nie pozw olił na  w pro 
w adzenie tej pożądanej inow acji rów nolegle w języku 
polskim.

O becnie stw ierdzić można, że zain teresow anie P rze 
glądem  R adiotechnicznym  zagran icą w zrasta , w sku tek  cze
go szereg  pow ażnych w ydaw nictw  zagranicznych zaczął 
w ysyłać egzem plarze w ym ienne. Od nowego roku oficjal
ny organ M iędzynarodow ej Unji T elegraficznej w  Genewie 
„ Jo u rn a l T élégraphique" s ta le  podaje po polsku i polskie- 
mi czcionkam i spis rzeczy każdego zeszytu  Przeglądu, 
um ieszczając go w  dziale bibliograficznym , obejm ującym  fa
chow ą lite ra tu rę  radjo i te le techn iczną  w szystkich państw  
cyw ilizow anych całego św iata. Pozatem  na uw agę zasługu
je fakt, że jeden z a rtyku łów  Przeglądu zosta ł sam orzut
nie p rzełożony na język francuski, przez redakc ję  mie
sięcznika l'O nde E lec trique  i um ieszczony tam  w całości 
na pierw szem  miejscu z pow ołaniem  się na źródło, jako ar
tyku ł w stępny.

K on tak t z p raw ie w szystkiem i fachow em i i amator- 
skiem i czasopism am i krajow em i z dziedziny radja i tele- 
technik i zosta ł nadal u trzym any i w ym iana zeszytów  od
byw a się regularnie.

T reść P rzeglądu u trzym ała  się na dotychczasow ym  po
ziomie, a sza ta  zew nętrzna po zo sta ła  bez zmian, jedynie 
gatunek  papieru , poczynając od nowego roku  zosta ł zmie
niony na  lepszy t, zw. ilustracy jny  .

R ed ak to r St. Jasiński.
Dalsze za łączniki podane będą w zeszycie następnym ■

W ydaw ca: W ydaw nictwo czasopism a „Przegląd E lektrotechniczny", spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. 
Sp Akc. Zakł. Graf. ..Drukarnia Polska. W arszawa. Szp ita lna  17.


